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Wychodzi: we Wtorek, 
Czwartek i Sobotę 


Dnia 24. czerwca. 


z Przewodnikiem. 


PRZEWODNIK 


jako dodatek beżyłatny do 
Dziennika literackiego. 


Rok 4850. 


Z dniem Joo lipea rozpoczyna się kwartał nowy prenumeraty Dziennika literackiego wrat 


Zapraszamy do dalszego udziału czytelników naszych. Spodziewamy się, iż usiłowania nasze około 
podniesienia tego pisma znajdą uznanie powszechne. Zamiarem naszym jest, wykładem łatwym dla ogółu 
czytelników literaturę zrobić przystępniejszą. Przedewszystkiem pragniemy w powieściach, . obrazkach i szki= 
cach historycznych naszą przeszłość narodową wskrzeszać w pamięci dzisiejszego pokolenia: 

Oprócz tego umieszczać będziemy i powieści z dzisiejszego życia społecznego, z których pierwsza 
Sąsiedzi, z życia szlachty podgórskiej, rozpocznie się w przyszłym tygodniu. 


Prenumerata na obadwa pisma razem wynosi: 
Półroczńa z przesyłką pocztową © złr; kwartalna 2 złe: 50 kr. mon. konw. 


kwartalna 2 ah — 


Półroczna bez. przesyłki pocztowej 4 złr.; 


Ryciny mód przy Przewodniku kosztują: Półrocznie 2 ar. 40 kr; kwartalnie 4 złr. 20 kr. m.k. 


* Poczta angielska. ` (Dokończenie.) 

— Kanclerz skarbu ija, tak rezonuje John Bull, żyje- 
my od dawna z sobą jak dwaj najlepsi przyjaciele. On mnie 
oszukuje gdzie może, i w najrozmaitszy sposób, nakłada 
mi podatek na wino, na herbatę , na światło słoneczne , na 
mego konia, na moje pole i na mój wéi, słowem, ssie 
mnie jak pijawka, | słusznie; bo udyby tego wszystkiego 
nie robił, nie byłby kanclerzem skarbu. Z czegoż zresztą 
ma zapłacić procenta długu państwa, z czego utrzymywać 
wojsko ; flote? Państwo, to jesteśmy my, a zatem słusztia, 
abyśmy płacili; lecz za to musi mi on pozwolić, abym go 
otumamił, gdzie prawem podatkowem mie dość się dobrze 
obwarował. Za konie ł3tej miary płaci się podatku tyle 
i tyle, mówi prawo. Dobrze więc odpowiadam. Ale ja nie 
spocznę pierwej, póki mi się nie będa rodzić i chować 
konie mniejszej miary, a te nie płacą podatku. 

Na wozy, których koła wynoszą nad 21 cáli wyso- 
kości, wyznacza prawo podatek. Dobrze. Każę sobie zrobić 
mały wóz. któryby przydał się do moich, urodzić się ma- 
jących koników. 

Za każdy anons w dziennikach płaci sie taksy ŻY, 
szyllinga. Znowu dobrze. Poszlę więc wiadomość o rozwią- 
zaniu mojej żony przez starą Times i oszczędzę sobie przy 
każdym egzemplarzu 1 permy. To jest otwarty, uczciwy 
handel, któremu nie można nie zarzucić. Kanelerz skarbu 
i ja, rozumiemy oba naszą sprawę, obaśmy stare lisy. Pra- 
wda, że w końcu John Bull musi wszystko płacić, lecz 
trzeba się bronić jak można, Państwo potrzebuje pieniędzy, 
trzeba płacić, of course. 

Tak rezonuje Anglik, który ma być dla nas wzorem 
wielbiciela praw. 

Lecz wróćmy do poczty. 

Jeżeli z jednej strony stęplowanym dziennikom wolno 
jest przejeżdżać się po całej Anglii tam i nazad, przecież 
odmówiła poczta tego przywileju tak zwanemu wewnętrz- 
nemu okręzowi miejskiemu (3 mile angielskie w około 
St. Martins-le-Grand). Wewnątrz tego obrębu opłaca się 
za przesyłkę pocztową od każdego numeru gazety oprócz 
stem lu jeszcze po 1 penny. Z tej też okoliczności nasu 
wa się ta śinieszna uwaga, iż mogę moją Times do Du- 
blina gratis posyłać, 3 opłacam przesyłkę przez ulicę. 

Przyczyna tej ustawy jest dość jasna. Gdyby pozwo- 
lono dzienniki i w samem mieście przez pocztę bezpła- 
tnie posyłać, wtedy by wszystkie jej czerwone wózki i 
wszystkie pocztyliony nie wystarczyły, aby tej massie 
Śmithk'ów, John'ów i Brown'ów dzienniki doręczyć; każdy 
z nich przeczytawszy posyłałby dalej, Tak 40 razy na dzień 
po całym Londynie jeden numer by biegał. Dodać do te- 
go potrzeba, iż wydawnictwa dzienników na stratę wielką 
byłyby narażone. S o 

Tymczasem dochody ze stemplu pocztowego są prze- 


cie tak wielkie, iż uwolnione są od niego pisma niepoli= 
tyczne, lub zajmujące się polityką w obszerniejszem słowa 
tego znaczeniu. z 

Punch n. p. ttważa rząd jako pismo treści niepolity= 
cznej. Dla czego? na to pytanie niechaj odpowiedzą se- 
kretarze państwa Jej królewskiej Mości. Anglia cała wie 
doskonale, że w Punch'u znajdzie często więcej zdrowej po- 
lityki, niż we wszystkich słowach gabinetu, a nie jeden 
członek parlamentu wolałby mieć za sprzymierzeńca stare- 
go Toby, a niżeli Palmerstona. 

Punch pisze podług swego własnego zdania, i poja- 
wia się raz jako niepolityczne pismo podług mniemania 
ministrów bez stempla, inuem razem każe się stemplować 
jako polityczny dziennik. 


* Sybir. Po zniesieniu kary śmierci w Rossyi roku 
1769, nastała kara deportacyi na Sybir, przeznaczona nie 
tylko dla przestępców i zbrodniarzy, lecz także i dla tych, 
których sędzia dla braku dowodów nie skazał, lecz zawsze 
uznał karygodnymi. Jeżeli dwie trzecie części mieszkańców 
gminy, do której należał oskarzony, nie życzą sobie powro- 
tu więźnia, posyłają go na Sybir. Oprócz tego cesarz za- 
trzymał sobie prawo deportacyi wszystkich podejrzanych 
mu osób, z kąd widoczna, iż wygnanie to jest karą , któ- 
ra może każdego z Rossjan spotkać. I w samej rzeczy wi- 
dzieć tam ` moin reprezentowane wszystkie stany 
społeczeństwa , wszystkie stopnie zbrodni ; znajdziesz: tam 
bowiem mordercę i politycznego przestępcę, oszusta I po- 
etg, bankruta i jenerala i t. d. W Moskwie jest centralne 
więzienie, w którem zbierają tymczasowo wszystkich ska- 
zanych na wygnanie, i tu urządzają transporty: Przed odej- 
ściem wkładają skazanym kajdany na nogi, golą głowy i 
ubierają ich w suknie grube. Jedni odbywają tę podróż w 
kibitee, drudzy piechotą, co bywa zaostrzeniem katy dla 
politycznych więźniów. Wielka część wygnańców wymie- 
ra z wysilenia i niedostatku, jeszcze przed przybyciem na 
miejsce przeznaczenia. Pozostałych przy życiu dzielą na 
dwie klasy: 

Pierwsza zawiera skazanych na roboty w kopalniach, 
których też zaraz transportują do Nerczyńska. Jedyne ich 
pożywienie stanowi chleb czarny, a w święta, ryby solone. 

Rano idą do min, a wieczór dopiero je opuszczają, 
wały czas zakuci w kajdany. Na noc zamykają ich w cia- 
snem i dobrze obwarowanem miejscu. Najmniejsze zanie” 
dbanie w robocie Ściąga na mch karę cielesną. Z pomię- 
dzy więźmiów tej klasy wybierają najsilniejszych do łowów, 
którzy muszą walczyć z wilkami, niedźwiedziami, i me- 
równie okropniejszem zimnem. Innych, używają, do po= 
ciągu czółen do góry wodą lub po lodzie i śniegu. ` ` 

Druga klasa rozpada na pięć oddziałów: 1) Więźnio” 
wie używani w fabrykach i hutach żelaznych, 2) de robó 


wymagających wielkich sił fizycznych, 3) do usługi, 4) do 
uprawy roli, 5.) Chorowici i Starcy. Każdy więżień należą- 
cy do tych pięciu oddziałów, otrzymuje pierwej karę cie- 
lesną, nim odejdzie na miejsce przeznaczone. Po upływie 
pewnego czasu, otrzymuje skazany, jeźli się godnym tego 
okaże, tytuł posełeńca (osadnika) i może pracować na swój 
własny rachunek. RAE 

Od wygnania na Sybir kobiet nie wyjęto. Dopiero 
podeszły wiek uwalnia je od plag cielesnych. 

` + Proszę usilnie o sprostowanie sprawozdania o wy- 

dawnietwie Bibloteki lwowskiej, a to w tej treści: że nie 
rustęp z dzieła Józefa Flawiusza , lecz cała historya jego o 
‘zburzeniu Jerozolimy drukuje się w Bibliotece, której au- 
torem. jest p. Delćps r. 1787. Nie jest to zatem tlumacze- 
nie tlumaczenia, jak sprawozdanie opiewa, lecz prze- 
“druk poprawny.*) - 

Co do życia Napoleona, tę bzoszurę zastąpi teraz 
powieść historyczna zi dziejów narodowych ,. napisana umy- 
Klnie dla Bibloteki od znanego zaszczytnie pisarza no- 


woczesnego. i 
Tą zmianę sprowadziła krytyka dziennika literackiego, 


której jak widzę, trzeba się więcej obawiać, jak cenzury 
rżądowej. ,. 

Reszta nsobiście mię nieobchodzi, ani boli, ani geb, 

Stupnicki. 

* Koncert p. Nikodema Biernackiego. Przybył do Lwo- 
wa pan Nikodem Biernacki, i zamierza w tym tygodniu wystąpić z 
koncertem na skrzypcach, i to zapewne w teatrze we Czwartek. 
Sławny ten nasz artysta wraca obecnie z Jass. 


Przyjechali do d. 24. czerwca do Lwowa. 


PP. Bron. Słoński z Podhajczyk. Józ. Trzciński z Żurawna. Fr 
Lisowski z Wojniłowa. Tyt, Zarzycki z Chotyłuba, Teod, Glixelli z Gli- 
nian. Ant. Satorowicz z Dobrosina. Łuc. Cywiński z Nowosioła. Teofil 
Lewicki. Teod. Gross z Przemyśla. Leon Suchodolski z Krakowa. Eug. 
Ekhardt z Sambora. Ant. Knispel z Kulikowa. Franc. Rosnowski z $o- 
kala. Leon Borowski z Krowicy. Mat. hr. Miączyński z Tyśmienicy. 
Miecz. hr. Borkowski z Miclnicy. Tad. Witkowski z Soroki. Stan. Chę- 
ciński z Wysocki. Piotr Więcławski z Załucza. Fel. Orłowski z Zagro- 
belli. Mar. Kęplicz z Smolnej. Bol. Komarnicki z Jackowie. Rom. Mo- 
rawski z Siółek, Krzy. Bogdanowicz z Drużkowa. Paweł. Skwarczyński 
z Kośmierszyna. Teod. Kęszycki z Dźwinogrodu. Ig. Górski z Kowa- 
lówki. Jen Komarnicki z Przemyśla. Jan Jaruntowski z Małkowie. Wenc. 
Peszkowski z Dombrowicy. Tad. Skolimowski z Haniowa. 

PP. Adolf Ujejski z Stawczan. Jerzy Kuczaran z Krakowa. Lud. 
Possinger z Graba. Ed. Słonecki z Podhajczyk. Dawid Bohdanowicz 'z 
Dziurkowa. Stan. Bochdan z Zadworza. Jan Papi z Biłki szla. Alexan. 
Walewski z W. Kłodna, Woj. Studziński z Niementowa. Konst, Bobow- 
ski z Humnisk. Wład. Wirski z Nawysłowa. Ant. Nidecki z Dublan. 
Mat. Mauthner. z Gródka. Józ. Krzyżanowski z Przemyśla. Kaj. Kęplicz 
z Kopeczyniec. Piotr Urbański z Trembowli. Franc. Csillik z Tarnopola. 
Tyt. Wierzchowski z Pleśnian. Józ. Gniewosz z Świerza. Bron. Ujejski 
z Lubszy. Karol Parzelski z Suszna, Karol Pawlikowski z Jaremkowa. 
Alf. Karczewski. Mar. ks. Czartoryjski z Krakowa. Piotr hr. Komorow- 
ski z Bilinki. Lud. Skrzyński z Nozdrzca. Jan Krzyżanowski z Horajca. 
Sylw. Krzyżanowski z Rawy. Alf. Młocki z Łopatyna. Jan Biliński z 
Huty Obertyńskiej. Alex. Geruicki z Janówki. Tyt. Kopestyński z Brzeżan. 

PP. Hen. Ubysz z Ustoboków. Zeg, Zsóker z Wiązowy. Leon 
Suchodolski z Jaryczowa. Wil. hr. Siemiński z Jarosławia. Adolf Wojt- 
kowski z Zierowieczka. Włod. hr. Baworowski z Strusowa. Józef Bo- 
chński z Głęboczka. Lud. Jankowski z Borykowa. Mich. Łoziński z 
Petersburgu. Jan Schneider z Derewacza. Konst, Morewski z Pohorzee. 


———-—-->—>— 


* Zburzenie Jerozolimy jest ustępem z dzieł Tytusa Fla- 
viusza żydowina, a Deléps jest tłumaczem na język francuski nie au- 
torem. Jest więc zamierzone wydanie przedrukiem tłómaczenia z 
tłumaczenia, 


RE 


Mar. Gołębski z Śliwesił na. Konst Ladomirski ż W i i 

nicki z Nowosiółek.. Hip. Zączyński z Liska. m» Pod We? 
Józ. Józefowicz z Czerniowiec. Jan Wolański z Srok. Wikt oi ki 
z Bereźnik. Rud. Kurzweil. Mich Gątkowski z Turynki. Mich e 
wiez z Połtwi. Kon. Young z zapatowa, Wikt. Obniski z Mycowa Mich, 
Olexiński z Tatarkowie. Mik. Nikorowicz z Ulhówki. Woj, Karniewski 2 
Łopatyna. Fab: Głuchowski z Czyżykowa: Franc. Hoszczyński z*Kamion« 
ki. Stan. Zawadzki z Jezierzan. Karol Poten z Gottingenu. Józ. Listow= 
skl z Kontów. Jan Solecki z Stanisławowa. Alex. Jazwiński z Podnie- 
strzan. Alojsy Bocheński z Ottynowic. Franc. Komarnicki z Wo licy dol. 


„ hr. i i i 
oe? sj Däer e z geehrt Mik. Wysoczański z Wysoc ka Fra. 


Wyjechali do d. 24, czerwca ze Lwowa. 


PP. Jan Strzelecki do Krakowa. Jan Kupicki do Radomierza 
Gust. hr. Hagen do W des lg. Swiechowski pałki: Xaw. Krzy- 
PA i do Żółkwi, Zyg. Siarczyński do Streptowa. Alex. Krasucki do 
Mostów m. Szcżepan Chodziński do Łopatyna. Józ. Bogdanowicz do 
papkani Jan Grocholski. Józ. Zawadzki do Dembicy. Tyt. Bobrowski 
do Bartatowa. Klem. Kulczycki do Senkowej. Win. Dwernicki do To- 
maszowa. Włod. Niezabitowski do Koropuza. lg. Wojno do Krakowa 
Szczep. Wszelaczyński do Lubienia. Ant. Niebrzydowski do Sielca. ' 

PP. Leon Janiszewski do Dembicy. Wal. Waygart do Przemyśla. 
Jan Kozłowski do Czarnego. Stan. Mrozowski do Polski. Jerzy Łuka- 
siewicz do Iwonicza. Leon Suchodolski do Jaryczowa Stan Ptankie- 
wicz do Kłodna. Em Lang do Prusinowa. Rud. Kurzweil, Mich. Gat- 
kowski. Jan Sztecher do Turzynki. Frane. Jaroszyński do Uhnowa Ant 
Tatarowicz do Dobroszyna. Teofil Januszewski rt Ubinia. Jan Zar ski 
do Rawy. Józ. Potakowski do Krakowa. Woj. Małachowski He. Pni i 
towski do Gaju. Alex. Hubicki do Popowie. Tad. Skóliński do Hui d 

PP. Stan. Horodyski. Joz. Zawadzki do Krakowa. Jan Sosańs ki 
do Mościsk. Alex. hr. Cetner. Eug, hr. Cetner do Rozdołu. Xaw. Aba e 
court do Łowczy. Alex. hr. Czacki do Krechowa. Lud. Kempski do 
Wolter, Leon Theodorowicz. Józ. Słonecki. Hen. Obertyński, Adam hr. 
Komoro wski do Krakowa, Józ. Komarnicki do Przemyśla. Hen. Kope s- 
tyński do Bartatowa. Wencel Teszkowski do Dombrowicy. Jęd. Cywi ń- 
ski do Krakowa, Jakób Jasiński do Dembicy. 


Kurs telegrafowany z Wiednia 18. czerwca, 


Augsburg za 100 ale, | 102%] Pożyczka 5% 821546 
Hamburg za 100 tal, branco 75 Akcye banku . 1121 
Londyn za 4 funt szterl. 10.2'/,] Kolej północna . 2995 

myc my rż 102%] Obl nd. . . . . . | 78%, 
aryż za 500 franków © | 118%] Nowa pożyczka z loterya | 1073 

Agio duk. ces. „-./. | 6 Pożyczka narodowa e, PE 

Dzisiejszy kars- lwowski. FG c= 

"a złr. |kr.] złr. |kr 


Dukat holenderski . 4|40 
Dukat cesarski ja Ae "wio? EE 
Półimperyał zł. rosyjski . . . . « *« * * . 
Rubel papierowy ZE WBST» " 

Rubel srebrny rossyjski . 

Talar pruski „, „ . 


Polski: kurant i pięciozłotówka ` . . . . A 9 10 

Galicyjskie listy zastawne za 100 zł. bez kuponu 179 |— 15 

Galicyjskie obligacye indemizacyjne bez kuponu AER 14130 

5 proc. pożyezka narodowa Vaik Bëtug i 85—]f 85/20 

Śrebro . 3 E. e = ech — |= 
Lwów, 15. czerwca. po | do 

Na dzisiejszem targu płacono : złr.| kr. złe. | kr. 

Korzec pszenicy ozimej ` - - - IO 1| — 

Zyta - - - - STE —|— 

»  Jęczmienia - s 3 TEN ..|- 

„o Owsa' - - - - 4261 5) — 

ap Grochu - = - P ce, elle, 

„. Hreczki = = e - 142] 8/— 

i Ziemniaków zs - D 5/—| 5/12 

Sag drzewa bukowego - - D EH RUDA 

„  Sosnowego - - w sajf 9/45 

Centnar «siana H - = - 48i- 1|— 

» ja słomy ` - mi > e —|40] — 148 

Garniec 50 stopniowej okowity bez opłaty enger DE mg 


RW e K HE ZAW. 


(Nr. Ad) N Sprzedaż bydła. (eh) 


We wsi Kossowie, w obwodzie Zaleszczyckim, są do 
sprzedania 50 krów 2 buchaje rassy wołoskiej, wszystkie 
w, Kossowie urodzone. Zalety tego bydła: uzyskana pre- 
mia na wystawie w Ułaszkowcach. Nabyć je można na 
gruncie w Kossowie od właściciela każdego: czasu lub 
w Ułaszkowcach na jarmarku dnia 6. lipca r. b. odbyć się 
mającym. — Adres: Józefowi Bogdanowiczowi w Czortkowie. 


Dobra 
' Siechów i Uhełno 


obwodzie Stryjskim są z wolnej ręki do sprzedania. 


Bliższa wiadomość w miejscu u właściciela lub we 
Lwowie w kancelaryi Wen Adwokata Onyszkiewicza ż wy- 


łączeniem wszelkich faktorów. (Nr. 26. 6—6.) 


| Księgarnia ~ 

H. W. Kallenbacha 

we Lwowie 

otrzymała następujące nowości literackie : 
Gołuchowski Józef, światowość w stosunku do oby- 
czajów uważana. Kraków 1856 ` 30 kr. 
d Hćrouville X. O naśladowaniu Najświętszej Maryi 
Panny ma wzór naśladowania Jezusa Chrystusa xiąg 
IV. Wilno 1856. 1 złr. 48 kr. 
Wąsikiewiez X. W. Nauka dla ludu o sposobie jakby 
można dzisiejszej zaradzić biedzie. Nowy-Sącz 1856 
6 kr 


Zeloni A. Dowodne odpowiedzi zebrane z biblii, sobo- 
rów ojców świętych greckich i łacińskich, tudzież 
z protestanckich autorów sławniejszych , na zarzuty 
przeciw kościołowi katolickiemn, Wilno 1856 2 złr. 8kr. 

(Nr. 45. 1.) 


W handlu K. Schubutha we Lwowie, przy 
ulicy Krakowskiej pod Nr. 150, dostać można: 


Korneuburskiego proszku uleczającego 


Dla bydła, 


W iarogodne poświadczenia szczęśliwych uleczeń przez 
ten pożywczo zasilający proszek Korneuburgski . zje- 
dnały mu powszechną wziętość jako lekarstwo na rozmaite 
słabości zwierząt domowych. Leczy on zupełnie wszystkie 
choroby płucowe bydła- roga ; j. t. płucognieie, kaszle 
i zapalenia; skutkuje przy rozdęciach, morzyskach i za tka- 
niach i przyczynia się do polepszenia mleka u krów doj- 
nych. Cielęta używające goprzez dni ośm, poprawiają się 
widocznie. Przeciw żołzom końskim i w chorobach świń 
działa także z najpomyślniejszym skutkiem, w ogóle prze- 
czyszcza ów proszek krew zwierzęcą, oddzielając zarazem 
z ciała zarody chorobliwe, Przepis użycia onego, otrzy- 
muje kupujący bezpłatnie. Cena proszku: mały: pakiet 
24 kr, duży 48 kr, m. kr, KE € 

W tymże. handlu dostanie: 


Essence de Cafè 


pour Café au lait et Café a l'eau de Trablit 4 Paris 
Na wystawie paryskiej medalem zaszczycona 


ESSENCYA Z KAWY. 


W flaszkach na lö do 24 filiżanek. Pół łyżeczki od kawy 
tejże Essencyi malane do filiżanki gorącej wody- tworzy 
najwyborniejszą kawę czarną, a do filiżanki gorącego do- 
brego mléka najlepszą białą kawę. WEN 

Cena 1 flaszki L ai, (2 kr. migk. © (Ne; 34, 1—2.) 


U Gr © S pp «> GIL arz, bicgły ve 
wszystkich gałęziach gospodarstwa wiejskiego , zarządzający 
od lat wielu gospodarstwami większemi, szaka odpowie- 


dniej posady, Bliższą wiadomość powziąć moż re- 
dakcyi Dziennika literackiego. E e 48. E? 


H Za 


(Nr. 52.) 


prowizorem w Bielsku. 


cjo Handel towarów płóciennych . 
woskowych i herbaty 


FRYDERYKA SCHUBUTUA 


we Lwowie, f 
przy rynku pod liczbą 175 obok księgarm pana K, WILDA. 


Poleca swój skład 
w najlepszym i najświeższym doborze 


chińskiej drem herbaty i watt rossyjskiej 


arawanowej herbaty Pecco, 
po następujących cenach: 

Nr. 4 Pecco herbata czarna bez kwiatu funt po 1 złe. 30 kry 
T » » Średniej jakości z kwiatem » » 1 » 356 4 
iS D » przedniej D D D 0 3 sv big 
UE du) D bardzo przednia » D 5 5 ev 50% 
+ 5 Herbata praw. ross. karawanowa » e vg Be zg 
a 6 » D D przednia D ` s » A sg — 
a |.  »  karawanowa familijna e um B €. -0 
s8 e , »  najprzedniejsza » » 6 » — A 


Ostatni gatunek herbaty w puszkach ozdubnych ` porcelanowy 
cała wielka puszka po 10 złr. 


mała D LJ 1 a 
Wielki odbyt naszego handlu w tym właśnie artykule, ułatwić 
nam dostarczanie kupującym świeżego zawsze i dobrego towaru. — 
Zamówienia pocztą z prowincyi uskuteczniamy szybko i rzetelnie. 
ZS Dla uniknienia pomyłek prosimy na powyższe 


oznaczenie firmy handlu zwrócić uwagę. 
(Nr. 29. 2—15) 


Nowo odbudowana fabryka żelazna 
czyli piece topielny i fryszerki, w dobrach. Skolskich , 
w mieście Skolem, cyrkule Stryjskim, właśnie w ruch pu- 
szczone zostały i reprodukują najlepszą leiznę w że- 
laznych garnkach, rynkach, kociołkach, kotłach dużych, 
piecach ogrzewalnych , rusztach, przyrządach do angielskich 
kucheń, jak niemniej piece węglem kamiennym opala- 
ne, oraz wszelkiego rodzaju maszynerie, podobnie 
każdego gatunku ŻElażo kute w sztabach, lemieszach, 
trzósłach , rekwizytach młynnych, bronach, nareszcie bre~ 
tnale, gontale itp. Potrzebujący .czegokolwiek raczą się 
zgłosić do Administracyj miejscowój w Skolem, a każdy ob< 
stalunek z największą punktualnością i pośpiechem w najlep- 
széj jakości i po umiarkowanych cenach ułatwiony zostanie, 

(ër 55, 1-—6.) 


hehe Bri dnia ug p 
Nowo założona apteka w Dolinie. 


W mieście Dolinie, w obwodzie stryjskim, otrzymał 
w drodze konkursu rządowego przywilej na otworzenie apteki, 
Józef Traunfellner, graduowany magister farmacył 
na uniwersytecie wiedeńskim , który przeszło lat 10 trzy 
mał w dzierzawie aptekę w Żurawnie 'i był poprzednio 
Apteka pod godłem Opatrzności 
Boskiej już została otworzona w Dolinie. Właściciel jej po- 
dające to do wiadomości powszechnej, poleca się wzglę om 
szanownej Publiczności, z zaręczeniem , iż dołoży wszelkiej 
staranności, aby odpowiedzieć zaufaniu, jakie przez czas 
dzierżawy w ŻZurawnię u szanownych obywateli w okolicy 
zjednać sobie zdołał. (Nr. 50. 1—3.) 


—-- 


KEE E 


mw. RE SE dp Nb ép WW 
poleca szanownej Publiczności swój. zaszczytnie znany handel 


herbaty rossyjskiej, któren i na terazniejszy 


jarmark Lwowski 


przybył z znacznym zapasem najprzedniejszych herbat, po €e- 


nach najumiarkowańszych. — 
na placu Ferdynanda, 


Lokal sprzedaży. znaiduje Się 


— 4 


FE 
Skład. sukien męskich "` RE 


FRANCISZKA BAŁUTOWSKIEGO 


spod en 525, przy ulicy nowej, 


625252521 


Zaopatrzył się z porą wiosenną w wszelkiego rodzaju najmodniejsze towary -z fabryk wie- 
deńskich i paryskich, mianowicie; w brazyle, peruwieny , okonele, chenille, belours , buekskins, castors, 
salins; tricots, elaslinx , itd. i wyrabia z tychże suknie Wiosenne, letnie i jesienne, tak dla cywilnych 
jak i dla wojskowych. W każdej chwili dostać można w tym składzie następujących sukni: 


1. Surduty dwu i jednostronne, twiny i tużurki |5, Czamarki od 20 do 30 Ar 
podszyte brukseliną od 18 do 24zł., jedwabiem pod- |4. Fraki galowe, reitfraki: do konnejjazdy, fraki 
szyte od 20 do 30 złr. i wyżej. - do spaceru, do rannych wizyt od 18 do 50 złr. m. k. 
2. Palmerstony, talmy, kabany, jakoteż innego, | 5. Pantalony od 1 do 12 adr, 
rozmaitego kroju modne zarzutki wiosenne i je- |6. Kamizelki jedwabne jedno i dwustronne , 
sienne od 18do A8 zły. ne, pikowe , kamelharowe od 5 do 8 alr. 


aj Zamówienia z prowincyi uskutecznia ten skład bez zwłoki i przesyła takowe pocztą. Do zro- 


wełnia- 


SES 


DREES ENK KEE EE kdEaEekeE 


bienia jakiejkolwiek sukni potrzebuje jedynie przysłania mu miary objętości korpusu pod;pa- 


5257 
25252525 


chami , z uwagą czy budowa ciała jest regularna, lub czem się szczególnie odznacza; podług 
wyrachowań krwiectwa francuskiego suknia każda zrobiona będzie najdokładniej, za co skład BA 
zaręcza. (Nr. 20.,,6— 14) 


DEE EE ee? 


Sé 
GE 


~» ` Nur noch kurze Zeit `: 


bekommt jeder Abnehmer von 5 Losen à 36 kr. CN. der 


Lotterie vom O. Hugu L856, 


wo bei Gegenstände im Werthe von 15,000 fl. ©. M. gewonnen, werden eines der so überaus begiinstigten 
Freilose unentgeltlich, welche 2 Mal spielen und separat mit durchzehends Silber- Gegenständen , worunter 
ein prachtvolles Tafel- Service für 12 Personen etc. dort, Mit einem solchen Lose ist es desshalb mö- 
g lich, die 2 ersten Gewinne, bestehend in einem aussergewóhnlich schönen Thee = Service fiir 12 Personen von 15 
l óthigen; Silber in bewunderungswiirdiger getriebener Arbeit, dann einem Tafel- Service für 12. Personen von Silber, 
oder ein Kaffe - Service von Silber fir 12 Personen etc, ete. zu gewinnen, was bei derart Loterien wohl noch nie 
ewesen. 
p Da die so geringe Anzahl dieser -Freilose für einen grossen Theil der Verkaufslose nicht genügen, nash Ver— 
abfolgung dieser : Lose aber selbst Abnéhmersgrösserer Partien keine Aufgabe mehr erhalten, so glaubt der Gefer- 
tigte, das P. T. Publikum, welches an dieser Lotterie Theil- zu nehmen wiinscht,aufmerksam zu machen, sich jetzt 
noch mat Losen zu versehen, um obbenannte Begiinstigungen zu geniessen, 
olh. C. Sothen, 
bürgerl. Handelsmann in Wien, Stadt Nr. 420, als Leiter dieser Lotterie. 

NS. Bei auswärtigen geneigten Auftrigeń wird um gefillige frankirte Einsëndung des Betrages, so wie um 
gütige Beiscbliessunę von 30 kr. CM. für Rekommandirung der Antwort und Zusendung der Ziehungslisten s. Z ersucht, 

Obbemerktes Handlungshaus bringt auch noch zur Kenntniss des P. T. Publikums in der Provinz, dass es den 
Ein- und Verkauf aller Art Industrie = und Staatspapiere besorgt und sich hierbei blos */, "pCt, d. i. 30 kr. €M. pr. 
100 fl., als Provision berechnet, auch stets alle Privat - Anlehens - Papiere bestmóglichst kauft und auf das Billig- 
ste verkauft, 

Lose sind zu haben bei Friedrich Schubuth , am Ring- Platz Nr 175, 


Na grodeckiem przedmieściu naprzeciwko kasarni Fer- 


Nauczyciel prywatny, do szkół normalnych . y 
` > dynanda jest dom z ogrodem: pod N™ 256. z wolnej. 


i łacińskich, posiadający długą praktykę, szuka posady. 


Bliższa wiadomość w redakcyi Dziennika literackiego. 
(Nr. 46, 2—3) 
— EE URZ WAW EA ZEE WK WNE W R a EE E HE 
CGC uwv erman Elza. 
posiadająca gruntownie muzykę na: fortepianie, język fran- 
cuski, niemiecki i polski, przytem wykształcona w naukach 
potrzebnych kobiecie , szuka odpowiedniej posady.  Bliższa 


wiadomość w księgarni H. W. Kallenbacha. (Nr. 47, 2—3.): 


Wydawca i odpowiedzialny za redakcyę: W. 


MANIECKI.. 


ręki do sprzedania. — Bliższą wiadomość powziąć można 
w składzie mebli P. M. Sieradzkiego. (Nr. 38. 2—5.) 


Leśniczy egzaminowany, z najpiękniejszemi za- 
świadczeniami, wieku średniego, żonaty, szuka posady ną 
leśniczego lub. nadleśniczego. Bliższą wiadomość powziąć 
można ma przeciw Ossolińskich Biblioteki p. I. 21 */, w8./K: 
we Lwowie. (Nr. 42. 2—5.) 


W drukarni zakładu narodowego im. Ossolińskich 


